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J a k  z pow yższego w idać, ro zp raw a  ks. K r  о к  o s  a  s ta n o w i in te re su jącą  
p ró b ą  p rzyb liżen ia  ko n cep c ji fenom enologia. W śród licznych  p rac  na  te m a t 
fenom enolog ii ta  w y ró żn ia  się p ró b ą  uchw ycen ia  podstaw ow ego  zag ad n ie ­
n ia  m etodologicznego d la  te j  dyscyp liny  filozoficznej. S zerok i zak res  w zię­
ty ch  pod uw ag ą  źródeł pozw ala  żyw ić n ad z ie ję , iż o trzy m u jem y  do rą k  
rze te ln e  s tu d iu m  p rob lem u. O bfite  p rzyp isy  zam ieszczone po poszczególnych 
rozdz ia łach  są  n ie je d n o k ro tn ie  u zu p e łn ien iam i i w y ja śn ie n ia m i w ła śc iw e j 
n a rra c ji .  D obrze, że a u to r  tłu m acząc  te k s ty  n iem ieck ie  p o d a je  w  n a w ia ­
sie ich o ryg ina lne  b rzm ien ie , co je s t pom ocne w  k o rzy s tan iu  z tego o p ra ­
cow an ia  p rzy  sam odzie lnym  stu d io w an iu  tek s tó w  fenom enologicznych.

P ozosta je  jed n ak  p y tan ie , c z y .a u to r  p o p raw n ie  o d czy ta ł i rozeznał m yśl 
ana lizow anych  w ypow iedzi. W ydaje  się, że w y sta rcza jąco  u za sad n ił sw e p rze ­
m yślen ia  i k ie ru n k i analiz . W ydaje  się też, że dzięki te j  p ra c y  koncepcja  
fenom enolog ii s ta je  się b a rd z ie j zrozum iała  d la  czy te ln ika , k tó ry  spo tyka 
się z fenom enologią, a  n ie  je s t filozofem . S tąd  w a rto  polecić ją  teologom .

ks. A n d rze j F. D ziuba , W arszaw a

Jo sep h  A. FIT Z M Y ER  S. J ., A n  In tro d u c to ry  B ib lio g ra p h y  jo r  th e  S tu ­
d y  o f S crip tu re , S ubsid ia  B iblica 3, w yd. 3 zm ien ione i rozszerzone, P on ­
tific io  Is titu to  В m l ico, R om a 1990, s. 217.

K siążk a  ta  je s t k o le jn ą  w e rs ją  ad n o to w an e j pod staw o w ej b ib lio g ra fii do- 
s tu d ió w  b ib lijn y ch , k tó re j p o p rzed n ie  w y d an ia  uk aza ły  się  w  1961 i 1981. 
D obrze znana b ib lis tom  i ren o m o w an a , doczekała  się now ego w y dan ia , is to t­
n ie  — o ok. 200 pozycji — poszerzonego w zględem  poprzedn iego  (z 555 po­
zyc ji do 706, p rzy  czym  część pozycji z w y d an ia  daw nie jszego  w  obecnym  
opuszczono). O dzw ierc ied la  to  znaczną  ilość w ażnych  p u b lik a c ji p rzyby łych  
w  cąigu  dziesięcio lecia. N a jp e łn ie j uw zg lędn iono  p race  w  języ k u  angielskim ,, 
choć zam ia rem  a u to ra  było  ob jęc ie  tak że  l i te r a tu ry  n iem ieck ie j i  f ra n c u s ­
k ie j. In n e  język i w y s tę p u ją  spo radyczn ie .

B ib liog rafia  dzieli się tem aty czn ie : b ib liog rafie , periodyk i, serie , in tro ­
du k c je  do tek s tu , te k s t b ib lijn y , p rzek ład y  s ta roży tne , p rzek ład y  now ożytne, 
słow niki, g ra m a ty k i (uw zględniono  pozab ib lijne  język i sem ickie), ko n k o r- 
danc je , encyklopedie , in tro d u k c je , k om en tarze , teologie b ib lijn e , a rcheo log ia , 
geografia , h is to ria , l i te r a tu ra  m ięd zy te s tam en ta ln a , ap o k ry fy  NT, gnostycyzm , 
ju d a izm  rab in iczny , k u ltu ra  g reck a  i rzym ska, h e rm en eu ty k a , różne (tu  te k ­
sty  ze staroży tnego  W schodu, in s ty tu c je  ST, egzegeza pa try sty czn a). R ozdzia­
ły  dzielą  się jeszcze n a  liczne p o d p u n k ty .

W szystkie p raw ie  pozycje  opa trzono  zw ięzłym  k o m en ta rzem  liczącym  
od k ilk u  do ok. 30 w ierszy  d ru k u , a o p isu jący m  zw ykle u k ła d  i koncepcję  
książk i, z p aro m a sło w am i oceny  n a  końcu, gdzie często a u to r  w y ty k a  b r a ­
ki. P odano  b ib liog rafię  obszern ie jszych  recen z ji dan e j pozycji w  periodykach  
n auk ow ych . P ozycje  n a jw a ż n ie jsz e  oznaczono gw iazd k am i (jed n ą  lu b  d w ie ­
ma).

B yłoby in te re su ją c e  zobaczyć, ja k ie  k s iążk i z  la t  o siem dziesią tych  o trzy ­
m a ły  dw ie  gw iazdk i: co w  ty ch  la ta c h  u kaza ło  się a b so lu tn ie  podstaw ow ego, 
w ed le  oceny b ib lis ty  ta k  w y b itn eg o  ja k  Jo seph  F itzm y e r?  S ą  to  —  p o m ija jąc  w y­
d aw n ic tw a  ciągłe, now e tom y czy w y d an ia  — K. i  B. A l a n d ,  D er T e x t  
des N e u e n  T e s ta m e n ts :  E in fü h ru n g  in  d ie  w is se n c h a fftlic h e n  A u sg a b en  
sow ie in  T heorie  u n d  P ra x is  d er m o d ern en  T e x tk ritik , S tu t tg a r t  1982 (po 
a n g  L e iden  1987); J . H . C h e r l e i s w o r t h  (wyd.), T h e  O ld T esta m en t 
P seudepigrapha , t. 1—2, G a rd e n  C ity  1983— 85; H. F. D. S p a r k s  (wyd.), 
T h e  A p ocrypha l O ld T e s ta m e n t, O x fo rd  1984; do tego  jeszcze n ie  d o ty k a ją ­
ca w p ro st B ib lii T h e  C am bridge  H is to ry  o f C lassical L ite ra tu re  (cz. I, G reek  
L ite ra tu re , 1985; cz. II , L a tin  L ite ra tu re , 1982). J e s t to  dość n iew ie le  w  p o ­
ró w n an iu  z „dw ugw iazdkorw ym i” p o zyc jam i w y d an y m i lu b  zaczętym i w  l a -



‘ta c h  sześćdziesiątych  i  s iedem dzisią tych  M ija  ja k b y  e ra  p ra c  podstaw ow ych , 
•a  zaczyna s ię  o k res  uzupe łn ień , u lepszeń, k o n s ty tu c ji —  bo  te  są  liczne.

B ib liog rafia  o m aw ian a  n ie  jes t w o lna  od d rob n y ch  błędów . W poz. 345, 
o p isu jąc  In tro d u c tio n  à la B ib le . E d ition  n o uve lle , przeoczono je j podział na 
części: I (w stęp  ogólny, n ie  w yszedł), I I  (ST), II I  (NT), w  k o n sekw encji po ­
dzia ł cz. I I I  n a  10 tom ów  p rzy p isan o  całości. Z aznaczy łbym  też  w yraźn ie j, 
że  o  ile t. 1—5 tw orzą  w łaśc iw ą  in tro d u k c ję , to n a s tęp n e  są p racam i m ono­
g raficznym i a u to rs tw a  re d a k to ra  serii, P. G r e l o t a .  P rzy  poz. 619 pisze
a u to r , że choć ja k  w iadom o tw ó rcą  K o m m e n ta r  z u m  N euen  T e s ta m e n t aus  
T a lm u d  u n d  M idrasch  by ł sam  P. B i  11 e r  b e  с к , bez  H. L. S t г а с к  a, to  

.je d n a k  zachow u je  sk ró t S tr-B , jak o  pow szechnie  używ any. T ym czasem  od 
d a w n a  zn an y  je s t sk ró t Bill.

M ożna też  sądzić, że dobór l i te ra tu ry  now szej dodane j w  te j edycji
m óg łby  być bogatszy . P o p rzedn ie  w y d an ie  by ło  chyba pod ty m  w zględem
b ard z ie j w yczerpu jące . T ak ie  p ropozycje  m ogą być w p raw d z ie  zbyt ła tw e  
do  w ysun ięcia , a le  n ie  chodzi tu  jed n ak  o pom niejsze  dodatk i, lecz książk i 
podstaw ow e, k tó re  da  się zaliczyć do „p ierw szej setiki” ub ieg łe j dekady . Ich  
s ta rsze  — b ądź  an g ie lsk ie  — odpow iedn ik i zostały  uw zględnione. W edług 
doboru  sk ąd in ąd  w  książce s tosow anej na leżałoby  je  zam ieścić.

W ym ienię tu  k ilk a  p ropozycji. P rzy  ła rg u m a c h : p rzek ład  fran cu sk i N eo- 
f i ti  i  P se u d o -Jo n a ta n a  w  se r ii Sources C h ré tien n es  (R. L e  D é a u t ) ;  
b ib lio g ra fia  ad n o to w an a  T argum ic  T rad itione  and  th e  N ew  T e s ta m e n t  

■(J. T. F o r e s t  e l l  1979, po r. poz. 563); od n o to w ałb y m  też  b ib liog raficzny  
N e w s le tte r  fo r  T a rg u m ic  S tu d ies . P rzy  Q u m ran  z p rzek ład ó w  podano  f r a n ­
cu sk i i an g ie lsk i w  d y sk u sy jn e j w e rs ji D u p o n t-S o m m era  o raz  w ydan ie  he- 
b ra jsk o -n iem ieck ie  E. L o h s e g o  — b ra k  za tem  s tan d a rto w y ch  w ydań  a n ­
gielskiego (G. V e r m e s ) ,  n iem ieckiego  (J. M a i e r )  i francusk iego  (J. C a r ­
m i g n a c  i in). O bok poz. 302n w in n a  się znaleźć podręczna w e rs ja  now ej 
k o n k o rd an c ji do NT K . A 1 a  n  d  a. P rzy  h is to rii S T  — now sze podręczn ik i 
(J . H. H a  y e s , J. M. M i l l e r ,  A  H istory  o f A n c ie n t Israel and  Judah , 1986; 
Ch. S  a u  1 n  i e r, H isto ire d ’Israël III, 1985). O dczuw a się b ra k  h is to rii rel·'- 
gii iz rae lsk ie j G. F o h re ra , ja k  też  h is to r ii re lig ii s ta roży tnego  W schodu  (H. 
R i n g g r e n ,  D ie R elig ionen  des A lte n  O rien ts, 1979).

M ichał W o jc iech o w sk i, W arszaw a

N. G R EIN A C H ER , N. M ETTE (eds),La no u ve lle  E urope: u n  d é fi p our  
les ch ré tien s, R evue  in te rn a tio n a le  de  théo log ie  „C oncilium ”, vol. 240, P a ­
r is  1992, B eauchesne  E d iteu r, s. 148.

16—21 m a ja  1989 r. w  B azylei odbyło  się E k um en iczne  Z g rom adzen ie  
E u ro p e jsk ie  „P okó j i  sp raw ied liw ość” —  p ie rw sze  od czasów  R efo rm ac ji 
sp o tk an ie  d e leg a tó w  K ościołów  ch rześc ijań sk ich  naszego  k o n ty n en tu . U zn a­
no, że  odpow iedzia lność  ch rze śc ijań sk ą  za eu ro p e jsk ą  w spółczesność i p rz y ­
szłość m ożna p o jm ow ać  jed y n ie  w  p łaszczyźnie  w sp ó łp racy  ek u m en iczn e j: 
w sze lk i za lążek  „now ego k o n fes jo n a lizm u ” sp rzy ja łb y  o d d a lan iu  się K ościo­
łów ; złożono zb io row e w y zn an ie  uch y b ień  (n ie p rzezw yciężono  podziałów , 
n ad u ży w an o  a u to ry te tó w  w ładzy , zby t ła tw o  u sp raw ied liw ia n o  w ojny) ; so li­
da rn o ść  z  ubog im i i  s łabym i w idz iano  ja k o  p rz e k ra c z a ją c ą  g ran icę  E uropy . 
W ychodząc z założeń  i opcji tego zg rom adzen ia , sek c ja  teo log ii p rak ty czn e j 
p rzeg ląd u  „C oncilium ” p rzygo tow ała  zeszyt sk u p ia jący  12 doniosłych  s tu ­
d iów  w  trzech  częściach  (odw rócenie  sy tu a c ji — w y zw an ie  — k ie ru n k i p o ­
szuk iw ań).

„W y d aje  się, że E u ro p a  o d k ry ła  i  w y n a laz ła  w szystko  z w y ją tk ie m  
b ra te rs tw a  i sp raw ied liw o śc i” — u trz y m u je  Jo n  S o b r i n o  SI, B ask  o s ia d ­
ły  w  S a lw a to rze  (Z aproszen ie  „ innego”: p a m ięć  o o fiarach), W idz iana  od 

^strony Trzeciego Ś w ia ta , n o w a  E u ro p a  je s t b a rd zo  s ta ra :  sk o n cen tro w an a


